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Nasze warunki gospodarcze w traktacie 
pokojowym-z Rosją.

łhiawdapodobnie w niedalekiej już przyszłości 
przystąpimy do rokowań pokojowych z Rosją 
«sowiecką. Rząd nasz, wszczynając te rokowania, 
będzie miał na ¡papaina« swych żądań niezbite 
fakty przewagi mir.titarnlej i z tymi żądaniami 
wystąpi w momencie dlal naszego oręża najbar­
dziej pomyślnym. Ten momeiit 'trzeba będzie u- 
miteć należycie ¡wyzyskać, trzeba/ będzie wywal­
czyć takie wtstrunkit, 'które zapewniłyby nam po­
myślny rozwój ¡polityczny i gospodarczy, Ale 
przystępując do rokowań pokojowych ¡z Rosją 
sowiecką musimy przedewszys/tkiem pamiętać 
o jednem: Rosja w ch/wtili obean/ej zpajduje się 
w Stanie zupełnego niemal zastoju gospodarcze­
go, w statnie pod każdym względem wyniszcze­
nia, ruiny >ekomom'cizinej.

'Pisaliśmy już o tern obszernie w poprzednim 
numerze. Muisimy też mieć pa uwadze, że niie- 
tylko ubóstwo w chwili obecnej surowców w 
Rosji utrudni ich otrzymanie, lecz również brak 
środków transportowych i oporność władz so 
wieckich w sprawie wydania/ państwom obcym 
swych zapasów surowców. Ptoiza tern należy li­
czyć się również z 'tą okolicznością, ilż w zabie­
gach naszych celem otrzymania) z Rosji surow­
ców 'napotkamy ma konkurencję pańsrtjw obcych, 
które pod ¡tytułem kcmpens/a|ty za wyroby go­
towe będą żądatiy dosltatrczeriia ich sobie. Dla­
tego w ¡przyszłym naszym traktacie handlowym 
sprawę 'dostarczenia) surowców traktować ifał- 
łeży w sposób zasadniczy i energiczny i posta­
rać się o jaik nialjdab.j idące gwarancje, ¡pozwą- 
łające mieć petwlno/ść, ilż pewna część surowców, 
iZnajdujących się obecnie w Rosji, będzie dost/sr 
czona ®iai potrzeby przemysłu polskiego.

To nasze żądanie dotyczyć wanno pewnych, 
znajdujących silę jeszcze w Rosji' zapasów ba­
wełny, lnu, może też konopi, niektórych rud 
i metali i t. p.

Wogóle jednym z iniajs/zych warunków wir no 
być zapewnienie rlam możliwości przyw/ofcu tych 
surowców, które przed wojną były przedmiotem 
wwozu z Rosji dO b. Królestwa Kongresowego.

Nasz traktatt handlowy będzie musilai /polegać 
na wzajemności: każdemu ustępstwu celnemu 
z naszej strony będzie musiajto odpowiadać u- 
sltępstwo celne ze isitrony Rosji. Każdy przedmiot, 
przez npjs oiiarowamy nal wywóz, będzie musilai 
znaleźć kompensatę w1 postaci równoznacznych 
wartościowo przedmiotów, ofiarowanych przez 
Rosję sowiecką. Rosja musi zgodzić Się na dó- 
puszczente w ciąigu określonej liic/zby lat np. 
w ciągu bałt 10 wyrobów z Polski, które były 
przywożenie do Rosji przed wojną, nie stosując 
do nich an/i specjalnych pipw przywozowych, 
ani opłat większych od tych, jakie byłyby na 
kładane na wyroby rosyjskie.

Na ten punkt będziemy musielil położyć na­
cisk specjalny, ¡gdyż utoruje on drogę n|;(szej 
ekspansji ¡gospodarczej mą Wschód, iznatezemie 
obydwu tych warunków polega na tern ,lilż uła­
twią one nam walkę z konkurencją przemysłu 
zagranicznego na gruncie Rosji, że umożlliwią 
nam otrzymamie z Rosji ¡surowców, do których 
wyciągają się chciwie ręce wszystkich niemal 
niapodów Europy. Jak'te .wyroby będzlilemy mogli 
wywozić w chwili cbeicirlej do Rosji?

Wyrobów przemysłu bawełnianego ii wełnia- 
nago, które przed 'wojną mals/owo wywoziliśmy 
do Rosji, na razie ¡wywozić nie będziemy. Prze­
mysł nasz włókienniczy skutkiem braku węgla 
produkuje w ilościisch ograniczomych, gdyby- 
śmy nawet byli ¡w posi/adap.'fu rładwyżkil, to bar­
dziej korzystne dlai in/ais ze względów walutowych 
byłoby wywozić ją na Zachód. Wiadomo, iż An­
glicy wyrazili ¡gotowość ziajfcredytowamiia nam 
surowców, o ile za nie będziemy im ¡płacili wy 
wozem artykułów gotowych. Bo rdzo poważną 
dziedziną naszego wywozu do Rosji będą mogły 
być niektóre wyroby przemysłu galanteryjnego. 
Artykuły te pa rynkach wschodnich posiadają 
już wyrobioną markę, a popyt na nie jest wielki. 
Przemyśl ¡ten obejmuje: bieliznę i ubrani® 
wszelkiego rodzaju i wszelkie przyhory i upię­
kszenia do nich, wyroby szmuklerskie (taśmy, 
sznurki, galony i t. p.) wstążki, kapelusze wszel­
kiego rodzaju, pióra i kwiaty sztuczne, guziki 
wszelkiego rodzaju, parasole, produkty gtalan 
teryjne i toaletowe w ścsftym tego słowa zna­

czeniu, wszelkiego rodzaju zabawki i t. p. Z wy­
liczonych) wyrobów tylko niektóre będziemy mo- 
gV vyWO/ZjiĆ-

dzoi ważnym alrtykułem eksportowym do 
R będzie giclanterja żelazna i metalowa oraz 
wi\ ikiego rodzaju maiszyny, względnie lżejsze 
odlewy (na|czyr.tia żelazne, blaszanie, emaliowanie, 
i h p.).

Z wyrobów galanterjrymetalowej, które już 
zdobyły przed wojną rynek rosyjski1, wymienić 
itozebai wszelkiego rodzaju naczynia blaszane, 
cynkowane, emaliowane, naiczynia łanu gwoź 
dzie, wyroby ¡nożownicze i okucia, narzędzia, 
drut, armaturę, maszyny, mia/rzędlzia rolndicziu 
wyroby polerowane i t. p.

¡Nie ulega/ iwątipilin^aścl, iż po zawarciu pokoju 
różni kupcy, mniej dbający o dobro społeczeń­
stwa, będą usiłowali przemycać przez granicę 
towary, co do których istnieje zakaz wywozu. 
W Rosji głód towarów jest olbrzymi, płacić będą 
za n.'te każdą cenę. Ewentualność przemycania 
towarów, objętych zakazem, 'traktat przewidzieć 
musi. Musi on być ops/rty zarówno na rygorach 
ido do szczegółów wymiamy towarów w naturze, 
jiak i na zasadzie zamknięcia granicy dla wol­
nego od mas wywozu, mogącego się dokonywać 
sposobem żywiołowym.

Nadto 'tra|ktat pokojowy z Rosją musi, przewi 
dzieć zwrot zabranych mam warsztatów prze­
mysłowych, maszyn i t. p., odszkodowania ma­
terialne ¡za zniszczone dobra materialne, zwrot 
skonfiskowanej własności ¡prywatnej Polaków 
w caa/sach panowania teronu bolszewickiego. 
Traktat nasz musi być krótkoterminowy, maj 
wyżej na lat dziesięć zawarty. Przewidziana 
winna być możność automatycznego odnawia­
nia go co roku. Leon Pączewski.

W sprawie^ papieru.
¡Dndiai 12 marca br. odbyła sriię w Ministerstwie 

Przemysłu 1 Handlu konferencja w ¡sprawie za­
sad gospodarowania papierem i pokrycia zapo­
trzebowania ps|pieru na najpilniejsze cele spo­
łecznie), oświatowe il państwowe. W konferencji 
przewodniczył p. Wiceminister Strassburger, 
brali udział oprócz /delegatów centralnych wjjadz 
państwowych, reprezentanci zwązków prasy 
stołecznej i prowincjonalnej, delegaci dńjtereso- 
wianych instytucji ¡społecznych i prze/dstaiwdic e- 
le Związku producentów, opa|z odbiorców pa­
pieru.

Narada miała charakter infiormaicyjniy. Przed­
staw'or. o ze strony urzędowej ,w cyfrach stan 
krajowej produkcji papieru, ¡a przedewszys/tkiem 
as opatrzenie papierni w, węgiel, przycizem 
stwierdzono, że ¡przyzinanc papiemilom miesię­
czne kontyngenty węglowe zostały injiiemał w /ca­
łości efektywnie dostawione. ¡N/a(stępnio drogą 
ustnej ankiety ustalono w zarysach wysokość 
zapotrzebowania różjniych gatunków pia|picru mla 
cele społeczne, w szczególności na potrzeby pra­
sy codziennej ii periodycznej nsńkcwej, na akcję 
wytds|wniiiezą, związaną z oświatą powszechną, 
na cele plebiscytowe, na/ pokrycie potrzeb władz 
państwowych, które tak ze Względu nia tery­
torialny rozrost państwa, jak i ze względu na| 
doniosłość pęwnych agend ¡pań/stowiych, jak n. p. 
przeprowadzenie pilnych prać /statystycznych 
(spisu ludność ) coraz to hardziej isię zwiększają.

¡Omówiono również wyczerpująco /skutki braku 
papieru w dziedzinie szkolnictwa a& względu in® 
brak podręczników ii /zeszytów szkolnych.

¡Przy ¡cmis|wianiu środków za/sipokojenia tych 
naljważniiiej/szych potrzeb ktonsumeji papieru 
stwierdzono, że ’zwiększenie krajowej iwytwór- 
cżośol papieru przy obecnym sta|nic „kiwestji o- 
pałoWlej“ nie ¡da się osiągnąć, jakkolwiek wła­
ściwe cizyn)mi!ki rządowę Zdecydowane ¡są każdą 
korzystną zmianę wyzyskać w kierunku zł/agm 
dizeniu ,głodu papierowego“ i poprzeć usffito/wa)- 
nia właścicieli papierni co do doprowadzenia 
produkcji papieru do nlormy przedwojennej. 
Pod tym względem zgłoszony został ze stroimy 
wytwórców ¡dezyderat, aby starania/ o zwiększe­
nie kontyngentu węgla górno-śląsikiego, który 
jak wiadomo bez liczenia isię z naszymi naj­
słuszniejszymi interesami określony zastał na 
250.000 ton/ miesięczwie prowadzone były prtzy 
udziale przedstawicieli (nistytucji gospodarczych.

Wyczerpująco rozważano motżłiwoścSŁ < wa­
runki pokrycia niedoboru papierowego na, ryn­
kach ¡zagraniczpych (i. j. ,w drodaewymiany kiom-

pemsjaicyjnej), a zwłaszcza wyzyskania górno­
śląskiej produkcji papieru.

Omawian/o ¡projekt wysłainfla na Górny Śląsk 
specjalnej misji, w której również wzięliby u- 
dziiial delegaci związków odbiorców papieru.

Go do techniki gospodarki papierem tak ®e 
strony wytwórców, jak ze strony związków pra­
sy i .innych odbiorców papieru wypowiedziano 
się przeciw zbyt daleko idącej irgeremeji władz 
rządowych, a za utrzymaniem do,tycliczasowego 
faktycznego systemu bezpośredniego kontaktu 
producentów z zrzeszeniami konsumentów pa- 
ple/ru. W kwestji zastosowania pgraniczeń v/ in- 
seratowej części dzienników, reprezentanci pra­
sy udzielili wyjaśnień.

Uzne/no za wskaz/ąńe odbycie w krótkim cza- 
s e ponownej narc Idy celem bliższego omówienia 
bezpośrednich środków ¡zwiększenia) produkcja 
papieru, techniki racjonalnej repartycji krajo­
wej produkcji 1 wyzyskan la/ na najpilniejsze po­
trzeby zagranicznych źródeł nabycia tych katŁe- 
gorji papieru, których niedostatek najdotkliwiej 
claje się odczuwać.

Reforma handlu polskiego.
W jednem z pism warszawsk ich zamie­

szczono iriteresuiiący artykuł p. t. „Odbudo­
wa handlu w Polsce“. Stwierdziwszy, że haindef 
w żadnym kraju nie zdał należycie egzaminu 
obywltelskości w czasie wojny, że nigdzie nie 
było tyle objawów patoło/gicznych, jak właśnie 
w dziedzinie h/sńdlu, pomija autor te aimormtaft- 
ności wojenne i przechodzi do omówienia ko­
nieczności reformy handlu wogóła. Dodatnim 
objawem w tym kierunku jest rozwój koopera­
tywy handlowej na wsi. Jest to ¡jednak tylko 
jedna strona zjawiska).

N|ie mówiąc już o tern, że kooperatywa nie 
powinna zagrażać zdrowemu rozwojowi nasze­
go kupi,ectwa, reforma handlu powinna u nas 
objąć nietylko najdalsze jego ogniwa w łańcu­
chu pośredników, począwszy od grosistów, a 
skończywszy na wiejskim handlarzu, lecz ro- 
wniocześnie przez zbliżenie bezpośrednie do pro­
ducentów uniezależnić handel swojski od za- 
grańicy, uwalniając tem samem kraj nasz od 
wyzysku cis lej ma|sy obcych ¡agentów i firm, dla 
których Małopolska i b. Kongremówfca twarzą 
dotąd najwdzięczniejszy teren eksploatacji. Sta­
nowi ta najważniejszy czynnik reformy w za­
kresie handlu: dotarcie do źródeł produkcji i 
nawiązanie bezpośrednich stosunków z ¡zagra­
nicą co do tych produktów, których niema u 
nas w ¡kraju.

Odnosi siię to przedewszystkiem dio towarów 
fcolotnjalnych, które z reguły ¡przechodziły przez 
ręce nieskończonej liczby pośredników krajo­
wych i zagranicznych, co powodowało wielką 
zwyżkę ceny i szkodę dla rodzimego handlu.

Interes gospodarczy kraju wymaga więc — pai- 
sze autor, by obsługę swojskiego handlu en ¡grosi, 
co do towarów, na których import ¡skazani je­
steśmy z zagranicy, wzięła na siepie swojska 
'instytucja h/Endllowa, swojskie kupiec/two, ¡docie­
rając do samych źródeł produkcji ewent. zy­
skując z czasem własne pola produkcyl i środki 
trajnisportowe /zagranicą.

Przepinowafdzeniie tajkich reform będzie, zda­
niem autora, ¡tirudne z piolwtodu popierania ża- 
granjcznych firm i agentów przez niektóre, 
zwłaszcza óbfce nlam pochtodziennem, koła ku­
pieckie.

W zakresie handlu musiiny jednak wytwo­
rzyć spoistą orgautizacj ę, o pi ai r t ą przede- 
ws/zystki em o wiiellłęlLe instytucje 
handlowe e,n groą które dzięki bezpośre­
dnim stosunkom z producentami mogłyby ta­
nio i sprawnie obsłużyć swojski handel n/a ko­
rzyść kraju dl fcanisumentów.

Dział handlowy i finansowy.
Poprawa naszej waluty.

Sprawa usunięcia światowej drożyzny zajmu­
je obecnie pierwsze milejsce, jako problem naj­
bardziej aktualny, dręczący cywilizowane spo­
łeczeństwo. Przez sześć lat wstrzymaną została 
zwykła produkcja wyrobów codziennego użyt­
ku, produkowano towar wojenny, ® którego tyl­
ko drobna część była dostępna dla szerszego o 
gółu, (Stąd powHtolł ągłlód towarowy“, Btąd
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wynikły braki produktów rolnych dla braku 
sztucznych nawozów, zmniejszanej powierzchni 
Uprawy i rok do pracy, braki* 1 * 3 4 * * * * * * II. towarów tekstyl­
nych, skór, maszyn iitd. Jeżeli towaru brakuje, 
podaż z dniem każdym maleje, cema towaru mu- 
jsi róść a spekulacja towarowa i rpasek święcą 
¡prawdziwe orgie. Ceny towaru ¡obniża wzajemną 
konkurencja sprzedających, a tę konkurencję 
wywołać może tylko nadmiar towarów 
da targach. Jak długo półki sklepów świecę 
pustkami?, tak długo mowy być nie może o usu­
nięciu drożyzny. Towar, którego jest mało był 
zawsze w wysokiej cenie, a ta cena wymaga 
większej ilości gotówki. Gdyby nawet1 państwa 
dla ,'pokrycaia wydatków wojennych nie były zmu­
szone do nadmiernej produkcji p todądza papie­
rowego, to już si-irn targ wymagający więcej go­
tówki dla nabycia droższego towaru, byłby zmu­
sił państwa do wydania większej ilości pienię­
dzy papierowych. Inflacja zatem jest następ- 
¡sitwem braku towarów il drożyzny, jelsit skutkiem, 
aj nie powodem drożyzny.

Jeżełii za pieniądzem papierowym stoi powa­
żny wystawicieł, to jego ¡akcept ma zawsze swą 
wartość, -inaczej ma się sprawa1, gdy kredytu 
ule posiada a te akcepta coraz to więcej na targ 
rzuca. Przykłady tego posfiaidamy w pieniądzach 
ruskich i! bolszewickich. Za! naszą markę stoi 
duże zorganizowane państwo polskie i przy in­
flacji pięciomii jardowej, sitlosuir kowo bardzo 
małej, niemożna mówić o nadmiernej inflacyi, 
ani o zniżce wartości wewnętrznej naszego pie­
niądza- Gdyby nile brak towarów, miałby pie­
niądz wysoką zdolność kupiecką, gdy towar na­
płynie stosunki! te się zmienią. Zwiększyć ilość 
towaru1, można przez sprowadzenie z zagranicy, 
tam jednakowoż jak wtogóle na targach istnieje 
również brak towaru a sprzedający widząc kry­
tyczne położenie kupującego, który towar nabyć 
musi, dyktuje mu dowolne ceny i wyzyskuje go. 
«Stąd depresja miclszej marki, nieujęitej w nale­
żytą ustawową gwarancję, za granicą. Do to­
waru powitaliśmy dochodzić tylko drogą wy­
miany , /t ó w a r za t o w a r“, gdyż tylko wów­
czas ©laminuje się papier pośredniczący, naszą 
marką Możnaby wynaleźć formułę maltlemaity- 
czną w> której wartość marki byłaby funkcją 
tdóllności wywozowej dlatego na) tej drodze po­
winny sfery finansowe rządowe, dążyć do pod- 
iniesiiemila wartości zewnętrznej naiszej waluty. 
Produkty z destylacji ropy, a nie ropni jtako su­
rowiec, drzewo obrobione, ai nie surowe kloce, 
cukier, sól, mogłyby przy należytym poparciu 
zaważyć tu na szali. Jako dalszy sposób poprawy, 
byłoby undlezaieżnflenie się od zagranicy, przez 
podniesienie własnej produkcji. Polfo to wielkie 
i bardzo wdzięcznie, jak długo jednakowoż ko­
leje nie będą w «barie rozwozić wydobytego wę­
gla, strejki robotnicze przeszkadzały w pracy, 
tak długo nitema mowy o podniesieniu własnej 
wytwórczości. Zastosowanie i wprowadzenie na­
szych olbrzymich bogactw gazów ziemnych, stoi 
w tem w ścisłej łączności!, niestety spraw,ai tia 

’dopiero ustawowo załatwiona!, w rzeczywistości 
eaś cenny ten produkt marnuje się dotąd bez­
karnie. Wzmożenie naszego wywozu, jak ii po­
dniesienie własnej wytwórczości nie dadzą się w 
krótkim czalsde rozwinąć stąd i niema) widoków, 
by drożyzna miała się ku końcowi!. W miarę 
rozwoju własnej wytwórczości! mogą pojedyn­
cze towary tanieć, lnu i konopi będziemy mieć 
w krótce pod dostatkiem, płótna więc potanieją, 
garbarnie będą energiczniej pracowały, a suro­
wych skór nam nie brak, więc i skóra spadnlie 
w cenie. Gorzej przedstawiają się towary z weł­
ny i bawełny, towary przemysłu chemicznego', 
maszyny, przybory elektryczne itd. Przy nale- 
żytem poparciu rządu il uświadomieniu kto 
pracujących odbudujemy stosunki gospodarcze 
prędzej, inaczej na długie lata drożyzna nas 
gnębić będzie. Inż. Klaudjusz Angerm.au.

Bank Przemysłowców w Poznaniu
otworzył w Katowicach fil ję poid flirmą „Blank, 
przemysłowców“, Oddział w Katowicach. Niilebar 
wem otwiera powyższy Bank oddziały w Byto­
miu i Gliwicach.

„Confidentia“.
Z inicjatywy Stowarzyszenia Kupców Pol­

skich powstało biuro wywiadowcze połączo­
nych organizacji gospodarczych i banków p. t. 
,,Confidentia“, Spółka z ogr. odpow.

Biuro mieścić się będzie w lokalu Stlow. Kup­
ców Polskich — Szkolna 10. Kierownictwo spo­
czywa w rękach p. Fel. Zielińskiego. Do zarzą­
du wchodzą oprócz niego pp. Zygmunt Świę­
cicki i dr. Stefan. Czernecki.

Waluta markowa.
Instytucjom społecznym ii stowarzyszeniom w 

miejscowościach b. okupacji auistrjaekiej pole­
cono od 1 marca 'zaprowadzić kaisowość i wszel­
kie obroty w walucie markowej z likwidacją 
wszelkich rozrachunków w walucie koronowej.

Międzynarodowa konferencja finansowa.
Na jednej z ostatnich konferencji reprezen­

tantów koalicji w Londynie postanowiono zwo­
łać w najbliższym czasie międzynarodową kon­
ferencję finansową. Bezpośrednią t przyczyną tej

decyzji był memorjał, zredagowany przez powa­
żnych finansistów światowych, a wystosowany 
do rządów mocarstw europejskich i amerykań­
skich. Memorjał ów domagał się wspólnych wy­
siłków państw, zainteresowanych w usunięciu 
kryzysu walutowego. Pierwszym środkiem do 
tego zmierzającym miałoby być zwołanie mię­
dzynarodowej konferencji finansowej. W myśl 
uchwał Londyńskich, konferencja ta odbyć się 
ma w jednym z państw neutralnych, przypusz­
czalnie w Szwaj car ji, w owym światowym dziś 
rynku walutowym. Zwołuje konferencję Liga 
narodów.

Konferencja finansowa obesłana ma być przez 
rządy państw europejskich ii amerykańskich. 
Delegaci tych państw będą się mieli 'Zastanowić 
nad formą współpracy wszystkich państw dla 
poprawy obecnych stosunków na rynkach wa­
lutowych. W jakim kierunku potoczą się obra­
dy, ocenić można z pewnym prawdopodobień­
stwem na podstawie treści memorjiału, o któ­
rym wspomnieliśmy, jako o bezpośredniej przy­
czynie decyzyi lomdyńskUtej. Meanorjiał ów zazna­
cza, iż pian jaki powziąć miałyby państwa ¡zain­
teresowane, powinien popierać rozwój stosun­
ków kredytowych drogą metod normalnych, to 
jest przed wojną stołowanych. Memotrjał po­
ważnych finamslilstów światowych upatruje żu­
tym w przywróceniu normalnych stosunków 
kredytowych najważniejszy środek do sanacji 
finansów światowych.

DZIAŁ DRZEWNY.
Z przemysłu drzewnego.

(m. b.) Podniesie,nie produkcji, jak najintensy­
wniejsze wyzyskani le maturalnych bogactw naszej 
ziemi, uruchomienie przemysłu — to najważniej­
szy dziś, a zarażeni najtrudniejszy do rozwąza- 
nia problem. Walczą z nim wielkie zwycięskie 
mioiciarstwa na równi ze zwyciężoniemi i neu­
tralnemu Dla nUlsizeigoi młodego państwa), które 
się dopiero tworzy i konsoliduje i jeszcze nie po­
siada tych wszystkich ziem, które mu przypaść 
mają, a do tego musi prowadzić wojnę, walka ta 
jest jesizczie stokroć cięższai To też trudności, 
które pokonywać musi każde przedsiębiorstwo 
przemysłowe w formie braku ¡surowców, węgla, 
złych stosunków komunikacyjnych, wygórowa­
nych żądań robotników przy równoczesnej nie­
chęci do pracy, są aż nazbyt znane.

Wobec tego wielkie znaczenie ma tworze­
nie przez P. T. JI. w tak ciężkich wa­
runkach coraz nowych placówek przemysło­
wych. Obok innych, doskonale rozwijających 
silę przedsiębiorstw, jak „Lemiesz“ fabryka płu­
gów i narzędzi rolniczych, fabryka przetworów 
jiarzynowych i marmelaidy itd., najważniejsze 
miejsce zajmuje tartak w Synowódzku Wyżnem. 
Tartak ten, jeden z najwdęksizyich w Małopolsce, 
nabyło Polskie Tow. Handlowe od wiedeńskiego 
Zakładu Kredytowego. Jest on tak urządzony, 
że można w nim przerobić rocznie do 80 tysięcy 
m. sześciennych drzewa jodłowego i świerkowe­
go. Drzewo klocowe potrzebne do prodnkcyi zar 
kupuje P. T. H. na miejscu z drzewostanu bar. 
Liebdga, z którym zawarto kontrakt, zapewnia­
jący P. T. H. prawo poboru i utrzymanie ruchu 
na 12 do 15 lait. Tow. posdalda ¡tam własną ko­
lejkę kasową na 60 kim., która łączy tartak z 
miejscem pracy. Przeważna część drzewia po­
chodzi' z Synowódzka i przeznaiczonai jest dla od­
budowy kraju, zaś część materyaiu wyborowego 
ma pójść nia eksport do Francyi, do Belgii i do 
Anglii, co przyczyni się do poprawy naszej wa­
luty zagranicą.

Ptrzedsiębiorsltwo to urządzone jest na wielką 
skalę i daje zarobek poważnej liczbie ludzi, gdyż 
zatrudnia około 1500 robotników.

Okolicznością bardzo dodatnią jest, źle P- T. 
H. tę tak ważną placówkę na kresach wy­
kupiło z rąk niemieckich i usunęło obce kapi­
tały. P. T. H. buduje także w samym Krakowie 
większy tartak, przezmaczoiny do obróbki drze­
wa dębowego na parkiety j inne wyroby sto­
larskie. Tartak ten będzie wkrótce uruchomiony.
Eksploatacja lasów na Kresach Wschodnich.

Ląpektor handlu i przemysłu, opracował pro­
jekt eksploatacji bogactw leśnych na obszarze 
ziem wschodnich.

Projekt odda po p. Naczelnikowi! Okręgu Miń­
skiego, celem przedstawienia go Generalnemu 
Komisarzowi, p. OsmołowSkiemu. \

Według danych statystycznych, na przestrze­
ni, zajętej przez wojska polskie w obszarze ziem 
wschodnich, Sbtnieje 5.265-000 hektarów lasu. 
Gdyby przyjąć, że jeden miljon pójdzie na kar- 
czunek dla rozwinięcia własności włościańskiej, 
to pozostałoby jeszcze 4.265.000 hektarów lasu.

Plan gospodarki leśnej na okres 100-letni, za­
bezpieczy nam przestrzeń wyrębu rocznego, w i- 
lości 42.650 hektarów. Dalej w 5-cdoletnim okre­
sie użytkowania z lasów, przez dodanie wspo­
mnianego miljon® hektarów, przeznaczonych 
na karczunek; wziąwszy też w rachubę, iż he­
ktar daje około 200 metrów sześciennych masy 
drzewnej, możemy liczyć według wszelkiego 

i prawdopodobieństwa, iż otrzymamy w ¡ciągu

tych 5-ciu lat 242 miljony metrów sześciennych 
masy drzewnej.

Odbudowa krajów, zniszczonych prze® wojnę 
światową, walęc przedewszystkiem Francji i Bel­
gii wywoła wielką podaż materjałów leśnych. 
Anglja również bardzo potrzebuje budulca.

Co zaś do Stanów Zjednoczonych, to nie po­
zwalają one na wywóz drzewa od siebie, 
względu na koiilecaność zwiększenia swego ton- 
nażu, uszczuplonego przez Niemców.

Cena drzewa zagranicą wynosi teraz blisko 
300 franków (czyli 3600 marek polskich) za metr 
sześciennej masy drzewnej. Wziąwszy więc o- 
kreśloną powyżej cyfrę 242 miljonów metrów 
sześciennych masy drzewnej wogóles, otrzymu­
jemy olbrzymią sumę, więcej niż 800 milionów 
marek, j:a(kie Państwo Polskie mogłoby dostać 
za materyał leśny od .Europy Zachodniej.

Tak się przedstawią ‘(mniej więcej) projekt p. 
Inspektora S. Usiynowfoza, Przeciwstawia on 
©ksploaitacyę państwową gospodarce prywatnej, 
uważając tę ostatńllą za rabunkową, pozbawio­
ną systemu i ni© dającą wymaganych korzyści.

Projekt przewiduje zakupno lasów, a nie re­
kwizycję. W ten sposób żadna krzywda nile sta­
nie sąę właścicielom.

Gelem dokonania masowego zakupu lasów, 
można będzie wypuścić obligacye gwarantowa­
ne, o które ubiegać się będą sami właściciele 
przestrzeni leśnych. Spolsób ten, zastosowany w 
Niemczech, dał całkiem dobre wyniki.

Projektowany jest koncesyjny system eksplo­
atacji lasów; ułatwi to .przemysłowcom ii techni­
kom leśnym wykazanie inicjatywy i wiedzy o- 
raiz przyczyni się do uruichomienfla kapitałów.

DZIAŁ PRZEMYSŁOWY.
Zapotrzebowanie surowców zagrauiczaiyeh 

na okres półroczny.
I. Przemysł chemiczny,

i. Kwas starkowy, niezbędny dla wielu prze-
mylsłiów, wymaga isprciwaldKiemila pirytów zagra 
nicznych. Fabryki, które mogłyby produkować 
kwas siarkowy, potrzebują dla swej produkcji 
17 tysięcy ton pirytów po 27 8zylingów=23OO0 L.

2 Kwas azotowy wymaga ¡sprowadzenia sale­
try. Zapotrzebowania półroczne naszych fabryk 
wynosi’ 2500 ton po L. 21 i— 52000 L. fol.

3. Dla uruchomdlenfil® fabryk isuperfostfatu 
należy sprowadzić 15 tysięcy ton fosforytów po 
L. 10 — 150000 L.

4. Dla uruchomienia przemysłu barwników
lanildntoiwych, dopóki nie wytworzymy włav-
snych produkcji półfabrykatów), należy sprowa­
dzić je ż zagranicy w zapotrzebowaniu ńa pół
roku 1000 ton po L. 500 — L. 500.000.

Razem dla przemysłu chemicznego surow­
ców zagranicznych na suimę L. 725.000.

II. Przemysły mechaniczne i metalowe.
Przemysły te, korzystając (z zasadniczego su­

rowca, durówki, żelaza i stali1 z produkcji kra­
jowej, potrzebują jednak metali półszlache­
tnych, których w kraju nie posiadały i które 
muszą być sprowadzone z zagranicy.

1. Miedź dla fabryk przeróbczych z Ameryki 
na pół roku 300 ton po L. 150 — L. 35.000.

2. Cyna dla celów odbudowy z Anglii|i na pół 
roku 10 ton po L. 800 — L. 8000.

3. Antymon dla celów odbudowy z Anglji fta 
pół roku 30 ton po L. 40 •— L. 1200.

4. Cynk rafinowany czysty z Anglii na pół 
roku 10 ton po L. 100 •— L. 1000.

5. Aluminium na wyroby z Ameryki na pół 
roku 10 ton po L. 1000 — L. 10000.

6. Nikiel na wyroby z Ameryki na pół roku 
10 ton po L. 1000 — L. 10000.

7. Fernomangan 10 wagonów, po L. 600 L. 
6.000.

8. Stal ilnisitirumeniałinla L. 25.000.
9. Różne artykuły techniczne L. 25.000.
10. Pasy skórzane L. 25000.
11. Specjalne obrabiarki mai sumę L. 39.006.
12. Srebra 1200 kg. po L. 8 — L. 9600.
13. Różne chemikałja na sumę L. 5000.
Razem dla) przemysłu mechanicznego i meta­

lowego! surowców zagranjicffinych na sumę L. # 
209.800.

III. Przemysł włókienniczy.
1. 30 tysięcy ton bawełny na sumę L. 9.000.006.
Z. 10 tysięcy ton wełny na sumę L. 7.200.000.
3. 10 tysięcy ton odpadków wełnianych i ba­

wełnianych na sumę L. 4.050.000.
4. 8 tysięcy ton juty na sumę L. 640000.
Razem dla przemysłu wlókienniczegó na o*-

kres pół roku surowców zagranicznych ńa su­
mę L. 20.890.000.

Uruchomienie przemysłu kaliskiego.
Sprawa uruchomiania przemysłu kaliskiego, 

prawdopodobnie talk samo inimych odłamów 
przemysłu (krajowego, sprowadza się do wywal- 
Cżeńlia warunków, które dałyby możność (swobo­
dnej nieograniczonej pracy organicznej, umo­
żliwiającej współzawodnictwo z Zachodem, b» 
W dobie dzisiejszej zrozumieć musimy, że dro­
bna tylko część wytwórczości przemysłu naaro
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igo yriajdzte zbyt w kraju — i, że przyszłość prze­
mysłu kaliskiego uzależniana będzie od lepszych 
lub gorszych warunków eksportu.

Przemysł kaliski ze względu na stosunek, do 
teraj u .znajdzie się w identycznych warunkach 
te przemysłem hafciarski!* w Szwajctarji. Tutaj, 
dzięki zrozumieniu władz, jest on przemysłem, 
par exeeller.|ce, eksportowym i korzysta’ z ma- 
ęiimiuim ulg przywilejów. Jeśli władze nasze 
nie będę się -wzorowały na normach, wypraco­
wanych pirzietz pół wieku dla przemysłu hafciar­
skiego w Szwajcaria, przemysł kaliski skaza­
ny będzie na .zagładę.Kronika gospodarcza.

Surowce i wyroby gotowe na rynku 
warszawskim.

‘ Metali e znowu, podrożały. Funt blachy cyn­
kowej kosztuje 12 m. ¿szmelcu cynkowego —
4 m., blachy m tedzaiahej — 35 m., mosiędzu ma- 
Iszynowego — 11 m., mosiądzu lanego — 12 m., 
idłotwilu — 10 m. 50 L, cyny — 100 m. Startały 
■jednak, o 10% szmelc miedziany i. spiż (wrotgus“). 
Drut podrożał do 190 m.

Mydl ia żótitego do priania funt kosztuje 23 im, 
szarego — 15 m.

Świece, pud — 325 m.
Farby lacliELłniawe, sproiwialdzone z Niemiec, 

podrożały tam o 25%. Zapasy miejscowe nie ¡są 
uzupełniane. Kilo lepszych gatunków7, — 300 m.

Boraksu;, sprowadzonego z Firlaincji, kilo —
50 m.

Chlorku Mafłogio kilo — 80 m.
Parafiny p,ud — 300 m.
Sody teauistyicizteej pud — 200 m.
Szkła wodnego pud — 70 m.
Kleju kostinągo pud — 450 m., B&ómego — 

700 do 800 m.
Krwch mata ryżowego kilo — 100 m., pszen­

nego funt — 30 m.
Skór at Fuirft twardej skóry podetszwiianej ko­

sztuje przeszło 100 m. Mówię o no|Wym olgrani- 
czeniu, proponowanym przez komisję garbarską 
mfiiuisterstlwa ha|nidlu i przemysłu, która zamie­
rza już nile ziwtalnfiialć (twardej skóry, a wszyst­
kie zapasy przeznaczyć na cele wojskowte. Je­
żeli -Wiadomość ta się potwierdzi, to skóra je­
szcze hardz iej podrożeje. Niemcy zabroniły wy- 
wozu skóry. Plolska) komisja przywozu i iwyjw» 
eu już nie udziela) pozwoleń na sprowadzanie 
skór miękkich z zagranicy. Z tego powodu po­
drożały znacznik zagraniczne chromy ii gemzy.
" (Za isbopę chromu zagrani lezniefgo płsi/ą 170 m., 
gemzy czarnej — 140 m., jasnej 190 m., chromu 
krajowego — 125 m.

W sprzedaży na. funty pilącą: za fun(t skóry 
tesyżowej twardej — 110 m., jasnego chromu 
«sagratoitoznego — 100 m., krajowego — 120 m., 
gemzy ozlamej — 130 m, jasnej — 180 m.

Obuwie. Podług ostatniej kalkulacji według 
teraźniejszych cen skóry, wypada tek liczyć: 
«ana rohciciBria, cpróiciz dodatków, wynosi za, pa­
rę bucików damskich — 150 m., męskich — 
190 m. Doliczywszy do tego dodatki i zarobek 
fclamatezmika (100 m.), wypaćtefie, że pana, buci­
ków kosztuje samego rzemieślnika' około 900 m. 
Kupcy zaś doliczają jeszcze trudności, wynika­
jące iz ingerencji Urzędu walki z lichwą i ispe- 
fculacją, ’wskutek czego psfra obuwia kosztuje 
tonaż 1100 do 1200 m. Wywóz obuwia, do Małopol­
ski osłabł teraz znacznie,

Ko .szykan® twoi Jest to jeden z mtajbaęr- 
dzdiej kwitnących zawodów w Ptołsce. Surowca 
nile brak. Wiklfiiry i wierzby jeśli, owszem, bar­
dzo dużo u irfais. Z Małopolski izBiczęto wysyłać 
.«agraniicę mnóstwo wyrobów koszykarskich.

Materjały w ł ó k n i ,&.te. W Niemczech 
fabryki płótna zaczęły produkownlć bardzo dużo 
towlaru. Bia|wetailane wyroby są tam obecnie w 
stosunku: 1 : 3 do czasów przedwojennych. Cło 
na towary 'zagraniczne zostało u n|aą bardzo pod­
wyższanie. Za kiło jedwabiu płac ić się będzie ełą
400 m. Z Melhopolski nadeszło dużo dobrego ga- . 
iiunku „crepe de «¡bitnie“; metr kosiztuje 240 m. ■ 
■Poszukiwane, jest „yersalune“, której metr ko­
sztuje 300 m. Lepszych batystów metr 60 m., „eta- 
miny“ — 80 do 82 m. Poszukiwane są ertiaminy 
■wzonzyislte. „Madapolamu“ 80 szerokości, metr — 
34 m., „cajgu“ — 115 do 120 m. Łódzkich taTO- 
rów jest mało.
Tymczasowy traktat gospodarczy między 

Polską a Gdańskiem.
Dn. 23 lutego br. zawarty został pierwszy kon­

trakt między Gdańskiem, a głównym urzędem 
żywnościowym w Poznanfłu, na mocy którego zo­
bowiązał się tenże urząd do' dostarczenia Gdań­
skowi 600 ton żyta i 60.000 eto. kartofli. Nato­
miast Gdańsk zobowiązuje się dostarczyć 1500 
cetoarów marmolady i 100 oetaarów cukru. Na­
deszło już kilka wagonów zboża, a reszta jest w 
drodze- Pertraktacje o dalsze dostawy są w bilej- 
gu. Rówtnież jest wielka nadzieją, że kwestja 
mlefcą która szczególnie Gdańskowi dokucza, 
¡zostanie w pomyślny sposób załatwiona. W po­
łowie marca nastąpią prawdopodobni© już nor­
malne stosunki w aprowiizacjii, Gdańska. Polska 
■stara siię o polepszenie stanu żywnościowego w

KURSA GIEŁDY KRAKOWSKIEJ
z dnia 26 marca 1920.

Papiery lokacyjne: ofiar. żąd. tranz.
4% Poż. kraj. E. 1893 ...................... . 94 50 95-50 _•__
4 /o Poż. kraj. -fund, szkol. E. 1908 . 95'— 96-— —•_
41/2°/o Poż. kraj, z r. 1913 .... . 96-50 97-50 —•—
4V2°/o Poż. kraj, z r. 1914 .... . 99 — 100 — 9950
4% Poż. m. Krakowa z r. 1909 . . . 92 — 93-— —•__
4c/o Poż. m. Lwowa ........ . 89*- 90 — —_
41/2°/o Obi. kom. Banku Kraj. . . . 98‘- 99 — —•_
4°/o Ob!, kom. Banku kraj................ . 96'- 97-—
4% Obi.- kolej. Banku kraj. . . . . 94'— 95‘— —•—
4029/0 Listy zast. Banku kraj. . . . . 10Ó50 101-50 101-—
4% Listy zast. Banku kraj. . . . . . 99-— 100-— —•—
4l/2P/o Listy zast. Banku Hipot. . . . 102*— 103 —

Gdańsku. Wszystkie warstwy społeczeństwa tak 
polskiego, a zwłaszcza niemieckiego powitają to 
z wiełkiiem zadowoleniem i uznają wielką zabie- 
gliwość Polski względem Gdańska. Od Polski 
tylko może się Gdańsk spodziewać zaopatrzenia 
w żywność i w inne płody ziemne.

Eksport wyrobów włókienniczych przez 
Gdańsk.

Eksport polski przez Gdańsk, a zwłaszcza, 
wyrobów włókienniczych, zapowiada się z każ- 
dym dr.tiem korzystnej i wogóle rozwija się 
niepomiernie, gdyż pod względem jakości, oraz 
cen stanowczo wytrzymują konkurencję.

Ogromne znaczenie i wpływ mają osiedlające 
się tu z każdą godziną ooraiz liczniej banki rniię- 
dEiynianodowe, oraz wzrastająca liczba przyby­
wających tutaj okrętów morskich. Towarzystwo 
Akcyjne Łódzkie Widzewskiej Monufaktury-Ba- 
wełnianej dawn. Heinzel i Kumditzer już rozpo­
częło eksport swoich wyrobów mai większą 
skalę.

Fabryka wagonów.
Z Poznania donoszą: Z wiosną rozpocznie się 

w Gstrowiu (województwu poznańskie) budowa 
fabryki wagonów. Miasto daje bezpłatnie pod 
tę budową 218 morgów iziemi. Budowa potrwa 
dwa lata. Fabryka zslttrudniać będz e 8 do 9 tysię­
cy robotników. Otrzymała ona już od rządu za­
mówienie na dostawę 23.000 wagonów, w prze­
ciągu 11 lat.

Handel polski z Szwaj car ją.
Nai podstawie ®t»3|tystykil wywtoau z Śzwajcarji 

'do Polski można sądzić, iż towary specyficznie 
szwajcarskie szły dotychczas do Polski w małych 
ilościach, za wyjątkiem może 'Czekolady, nato­
miast powpżną pozycję w ¿imporcie szwajoainskim 
przedstawiają wyroby wfcókniisrte — niejedwa- 
bne, wyroby tytoniowe oraz przędza wełniana 
i bawełnianą co iłómatezyć należy brakiem tych 
towarów w Polsce, większą luchliiwoścńą kup­
ców szwajcarskich i, względnie korzystniejszym 
połjożeniem geogPaficzniem Śzwajcarji niż innych 
krajów newtrpłnyich i, alianckich. Rzeczywistość 
zadała kłlam tiwierdzeuiiom dość rozpowszechnio­
nym przed zniesieni lena blokady Polski w, nie­
których 'Sferach nialszego społeczeństwa, że 
Szwajo;trja bęldlzie mogła eksportować do Pol­
ski — jako .kraj mały i n/e posiadający źródeł 
surowców — „tylko głód i pragnienie“. Fra­
gmentaryczna isiteltystyka nie daje pełnego ofanar 
zu stosunków handlowych poisko-szwajjcarskich, 
jest jiodjnak pewnym wskaźnikiem co do ich 
przyszłości. Gdyby eksport iszwiaj,carski! utrzy­
mał się na tym poziomie, na którym goi widzimy 
W okresie czasu, objętym srt»|tystyką (13 mil j o- 
nów franków miesięczni le), to przewyższyłby wy­
wóz do dwóch krojów, sąsiadujących ze iSzwajj- 
carją miianjowicie: ido dawnej monarchji Au- 
stro-Wtęgieirskiej i do Włoch. Spodz owae się 
możną że jakkolwiek Polska pozostanie zawisze 
poważnym odbiorcą Szwiajtoarjii, to jednak w 
miarę odbudowy naszego przemysłu, import, 
przynajmniej mektórych towarów szwajcar­
skich, zmniejszy się, gdyż usprawiedliwiony on 
był tylko powojennymi brakami naszego rynku. 
Natoanilalst wzrośnie zs(pewne wywóz fabryka­
tów szwajcarskich i towarów tak specyficznie 
szwajcarskich, jak: czekolada, zegarki, jedwa­
bie, a może także koronki, hafty, maszyny, by- 
idto i sery. Niewątpliwile ze strony 'Śzwajcarji 
będą robilohe wysiłki! w tym kierunku. 
Wystawa przemysłu polskiego w Taszkencie

Mirfistersilwo Przemysłu i Handlu zawiadamia 
pp. fabrykantów il producentów eksportowych, 
że przy Klonsuklcie polskim w Taiszkencdle zo­
stanie otwarta bezpłatna wystawa prób i wzo­
rów, wytworów przemysłu polskiego. Reflektain,- 
tów Eh etosiport fabryczny towarów uprasza się 
o zgłoszenie się do Ktopisuliai p. A. JachimoWicza, 
bawiącego chwliiliowo w Wonszawte, pod adre­
sem: Kredytowa 5 m. 6.

4% Listy zast. Banku Hipot. 60 1. . 97’75 9875 —— 
41/2"/» L. z. Banku Gal. dla hand. i p. 98‘50 99 50 —"— 
4l/2Ó/o List. zast. Gal. Ziem. B. Kred. 98’50 99’50 —'— 
4ł/2P/o L. zast. Tow. Kred. Ziem. . . 104-— 105’— —•— 
4°/o Listy zast. Tow. Kred. Ziem. . . 99’50 100'50 —‘— 

Akcye bankowe:
Bank Przemysłowy..............................  600 — 630 — 610 —
Bank Hipoteczny...................................740 — —•— —
Bank Gal. dla handl. i przem. . . . 600’— 640'— —‘—
Gal. Ziem. Bank Kred............................. 540'— 580'— —•—
Powszechny Bank Kredytowy S. A. 280'— —•— —•— 

Akcye Tow. handl. i przem.:
Fabr. Porlland-Cementu Szczakowa . —'— —’— —— 
Polskie Tow. handl. I. i II. em.. . . 480'— 520'— 500.— 
Handl. Spółka akc. „Impex“ , . . . 400'— 450'— 440,430
Zieleniewski.................................................2100'— 2200'—2200,21711
„Górka* fabryka cementu ..... 2100’— 2200'— 2150'— 
Gal. akc. Zakł. Górn. Siersza .... 2 50'— 2250 — 2175,2250
„Tepege“ Tow. dla przeds. górniczych 4100 — 4300 —

Waluty i dewizy
Marki niemieckie ó 100 ...... 295'— 305 — —•—
Marki niemieckie ó 1000 ...................... 322 — 332’— 326, 325
Ruble carskie po 100 rb......................... 270-— 280-— —•—

272-— 282 — 276, 288
„ dumskie............................... . . 70 — 80-— 75, 76

Franki francuskie................................... 16-50 17-50 —•—
Dolary.................................................... .... 210 — 220-— 214-
Lei rumuńskie............................................ 340-— 350-— 343,344
Liry włoskie (przekaz). ...................... —•— —•— 1325
Wiedeń .................................................... .... —•— —•— 95 —
Berlin............................................................. 307-— 317-— 309, 315
Praga............................................................. 300-— 310 — —•—-

Dom banliowy i Konior wymiany
MARYANA AMBROSA

b. urzędnika Banku krajowego
Kraków, ul. Szewska 9 — Teł. 2292

kupuje i sprzedaje

waluty po najlepszym kursie

AKCYJNE TOW. ELEKTRYCZNE
PRZEDTEM

SOKOLNICKI i WIŚNIEWSKI
KRAKÓW, ULICA DOMINIKAŃSKA L 3 
LWÓW, PLAC TRYBUNALSKI L 1 

wykonywa wszelkie roboty elektrotechniczne

Posiada naskładzia: wszelkie materjały do instalacji 
elektryczn. światła i siły, sygnalizacji, gromo- 
chronów, telefonów itp.

Maszyny elektryczna dla rozmaitych napięć i siły, 
pochodzące z pierwszorzędnych fabryk.

Poleca własnego wyrobu szczelne armatury szy­
bowe systemu inż. Postępskiego.

BANK PRZEMYSŁOWY
dla Królestwa Galicji i Lodomerji z Wiel- 

kiem Księstwem Krakowskiem
Filia w Krakowie.

Kapitał akcyjny: Koron 50,000.000*— 
Rezerwy: około Koron 11,OOO.OOO*—

Zakład (główny] we Lwowie, filie w Drohobyczu 
Krośnie i Dąbrowie górniczej, Ekspozytura w Bo 

rysławiu.

Załatwia wszelkie transakcje bankowe. Udziela 
kredyty kupieckie i przemysłowe. Finansuje przed­

siębiorstwa przemysłowe.

Mieczysław Fryling
Biuro Techniczne 

Kraków, ui. Dunajewskiego L. 6.
Dostarcza wszelkich artykułów technicznych, narzędzi i maszyn

Zastępstwo na Małopolską fabryki Rur izolacyjnych 
Stanisława Rejchmana w Warszawie.

I Materyały budowlane I
L. & <3. KADEN

TOW. AKCYJNE

w..» Krataw,Dunajewskieso6.«..»
Cement. Wapno. Gips, Cegły, Dachówki, Papa, Płytki tera­
kotowe. Flizy śtienne. Pieca kaflowe. Sury kamionkowe.

Farby ziemne i chemiczne
z własnej fabryki farb w Krzeszowicach.

ZAKŁAD-ARTySTyCZNEJ 
^R-EPRODUKCji FOTCfTECHNICZNEJ

>STANJSŁAW'WELANyKL
KRAKÓW • ULICA- SŁAWKpWSKA-L-14

"WYKONUJE - KUSZE - ll.EUSTRĄęyfNF 
-y SIATKOWE, KRESKOWE A-W PlERWSzyM 
&pL^__^RZęDZIEKlJSZE.TRÓ)-I-CZTBROBAIWKE

PROSZONE-!-WIELE-INNyCH-TECHNIK. j
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Skład maszyn do pisania
rachowania i powielania

0

LEMIESZ
2434

TELEFON iiiiiiiihrihiiiiiik

Specjalny zakład mechaniczny dla 
naprawy i rekonstrukcji maszyn
KAZIMIERZ BLICHARSKI
KRAKÓW, ULICA FLORYAŃSKA 32.

Pończochy damskie i dziecinne, Skarpetki męzkie 
Kamasze sukienne, Rękawiczki ciepłe, Bluzki, Ma 
tinki damskie, Reformy wełniane, bawełniane, 
jedwabne. — Wszelkie przybory do krawieczyzny 
Taśmy niciane na sznurowadła. — Kołnierze męzkie. 

pikowe. — Mydła, perfumy 
poleca firma

Kraków, Rynek L. 5.
Przy hurtownych zakupach odpowiedni rabat

NOSEK PIOTR
KRAKÓW, RYNEK KLEPARSKI L. 16.

Pracownia wyrobów powroiniczych 
wszelkiego rodzaju a to: Lin do
maszyn parowych. Pasów szpagatowych do 
młynów, tartaków i cegielni. Postronki, 
lejce i wszelkie artyknty tego rodzaju dla

Fabryk, Towarzystw przemysłowych i Kolei rolniczych...

DOM SPEDYCYJNY

JÓiEFfl UERHlńSKIEfiO
w Ploto przy ol niowusm l u.

TELEFON 3111.

Wykonuje szybko i uczciwie wszelkie 
w zakres spedytorski wchodzące 

przewózki.

Kupuję i sprzedaję
złoto, srebro, brylanty, perły I wszelką biżu- 
teryę nową i antyczną, oraz sztuczne zęby

— Płace najwyższe cenyI —
Józef Mńewiiz, Kiaklw. nlua SlawMa 1

(Sklep zegarmistrzpwsko-jubilerski).

^HIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIII|||HIIIIIIUiiillllllllllllIllllllllllllll!llllllllllllllllllllll!lllllllllll||Lt^

i Ożywia tylko poiskith wyrobów toaletowych ] 
| „DERM A“ |
1 najlepsze, najtańsze, sporządzone pod kontrola lekarską 1

dla dzieci 
do twarzy 
do włosów 
do golenia! ogórkowe, liliowe 

Przeciw piegom 
wysychające 
konserwujące cerg.I

j| Shampon do mycia włosów. — Proszek do zębów. B 
| Płyn przeciw slwiźnie. Pasta niszcząca odciski I t. d. B

1 Wszędzie do nabycia.
| Fabryka wyrobów chem. i kosmet. „DERMA“ |

1 St.Studnicki Dr. med. Ft Czernik |
i Kraków Telefon 589 Podzamcze B

FABRYKA PŁUGÓW I MASZYN 
ROLNICZYCH TOW. AKCYJNE

poleca na sezon wiosenny:♦ -
Pługi włościańskie • Pługi Cało- 
żelazne • Brony włościań­
skie • Brony sprężynowe 
Kultywatory • Obsypniki.

DOM BANKOWY i KANTOR WYMIANY

H. MIEROSZEWSKI
SPÓŁKA Z 0. 0.

FLORYAŃSKA 43.
TELEFON Nr. 2038. P. K. 0. Nr. 143.542.

Przeprowadza wszelkie transakcje bankowe. 
Finansuje średnie przedsiębiorstwa 

handlowe i przemysłowe.

Przekazy w Polsce i na zagranicę

■T"'T W ▼ V T V ■y ▼ V V"T ▼ ▼ T

: Ważne dla rolników.
"W

----------------------------------------------
Wskutek trudności w otrzymaniu towaru 
i przeszkód komunikacyjnych radzimy P. T. 
Rolnikom zawczasu zamawiać części zapasowe 
do maszyn żniwnych i młocarń parowych, oraz 
przesyłać do naprawy kosiarki i żniwiarki. 
Przyjmujemy także już teraz zamówienia na 
garnitury młocarniane parowe i motorowe.

: Syndykat Rolniczy w Krakowie
(Telefon działu 205)

FILIA WE LWOWIE: Plac Maryacki 10.
■A A Jk A m A AA

♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦a*œ*eeoeooe♦♦♦♦♦♦♦♦oeaeeeeeeeoooo00oooo»»oo0o»»»»»»»a

Fabryka maszyn i wagonów

L. ZIELENIEWSKI
w Krakowie, Lwowie i Sanoku

Towarzystwo akcyjne
Rok założenia 1804. Telefony 2060, 196,

Oddział I. Budowa maszyn:
Maszyny parowe, pompy, maszyny wodociągowe, 

kompresory i t. p.
Oddział II. Kotlarnia:

Kotły parowe różnych systemów i wielkości.
Oddział Ul. Budowa mostów i konstrukcji 

żelaznych:
Mosty kolejowe, drogowe, konstrukcje dachowe, 

hale targowe.
Oddział IV. Budowa wagonów:

Wagony osobowe i towarowe wszelkich typów, 
Cysterny — Wozy dla tramwajów elektrycznych 
i konnych. — Wózki dla kolejek polowych, leśnych

i górniczych.

Oddział V. Odlewarnia żelaza i metali: 
Odlewy budowlane i maszynowe, podług własnych 
lub nadesłanych modeli, do 10-ciu ton w jednym

kawałku.

Oddział VI. Budowa statków:
Statki rzeczne, parowe i motorowe, łodzie, bagry 

lądowe i rzeczne, parowe i motorowe.

Specjalność:
Bagry lądowe dla cegielń.

Oddział VII.
Maszyny wiertnicze, kotły, wyciągi i żurawie.

99

Zastępstwo dla urządzeń naftowo-wiertniczych:

ESHAPE
Kraków, ulica Pijarska 4. Telefon 3476.

99 SPÓŁKA HANDLOWO-PRZEMYSŁOWA 
I BIURO INŻYNIERSKIE

♦♦♦♦♦♦»♦♦♦♦♦»♦»♦♦♦♦♦♦♦♦♦»♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦»♦»♦»»♦♦♦»♦»♦♦»♦♦»♦♦♦»»»»»»»»»»»»»»»»»^

»»eeeeaaeeeeoaasae-aeeeaeeeeeeeeeoeeeaeee»eeeoeoeeeeeeeeeeeeaeeeeeeeeea eeeeeeeeeeeaeaeaeeeeeeeeeeaaasaeaeaaeeeeeeeeeeeoeeaMaaae»«»«»»»»»»»»»»»»»»® db

„ESHAPE”

♦

SPÓŁKA HANDLOWO-PRZEMYSŁOWA 
LI BIURO INŻYNIERSKIE 

Kraków, ulica Pijarska 4. Telefon 3476.
Dostarcza urządzeń maszynowych dla przemysłu naftowo-wiertniczego, oraz 
maszyn, kotłów, konstrukcyi żelaznych i t. d. dla innych gałęzi przemysłu. 

Liny stalowe, żelazne, wyroby druciane.
W najkrótszym czasie dostarczać będzie automobili oso­
bowych, ciężarowych i omnibusów światowej marki,,Fiat”.
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Czasopismo GÓRNICZO-HUTNICZE "Si? Czasopismo NAFTOWE
SSlT™ ^w'|S^n^a7^mPOŚ*,i?-°ny,n!Sp7aW,0.rn *"«»««•»• i naftowego prze- II Biuro Redakcyl i Administracyi w Warszawie ul. Bielańska 18,

ysł o z zwięzanym z nim gałęziom wiedzy i techniki. Przedpłata roczna 60 Mk, zeszyt pojedynczy 4 Mk. || w Krakowie, Jagiellońska 5. Konto P. K. O. Nr. 141.049.

Redaguje Komitet redałceyjay. — Odpow. redaktor: Br. Temasz Lewicki — Nakładem Polskiego Tow. Hardl. w Srokowie. — Drukarnia Ludowa w Krakowie.
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